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K t l m f i i  (Rsitlskiej misji 
handlowej w  Polsce.

W arszawa, 21. 3. (PAT.) W  drugim 
dniu pobytu p. ministra R. S. Hudson 
na w Polsce, goście angielscy złożyli wi 
zytę p. min. Przem. i Handlu Romano= 
wi, oraz pp. wiceministrom Sokołow» 
sldemu i A- Rosemu.

Po wpisaniu się do księgi audiencjo* 
nalnej na Zamku i w Generalnym In* 
speki oracie sił zbrojnych, oraz złożeniu 
biletu p. premierowi, p. minister Hud* 
son wraz z towarzyszącymi mu osoba* 
mi złożył wizytę p. ministrowi J. Becko 

,wi i p. Mirosławowi Arciszewskiemu, 
pełniącemu obowiązki podsekretarza 
stanu w M . S . Z ., a następnie p. wice* 
premierowi Kwiatkowskiemu.

Przed śniadaniem, wydanym przez 
radę traktatową, p. min. Hudsona re* 
wizytowali pp. wicepremier Kwiatków* 
ski, mm. A . Roman, min. Beck i inni.

Wieczorem p. min. Przem. i Hadlu 
A. Roman wydał na cześć gości angiel* 
skich obiad w hotelu ,,Bristol“. W  o* 
biedzie uczestniczyli ze strony angiel*

, ski ej ambasador Kennrad wraz z człon* 
kami ambasady brytyjskiej, min. R- S. 
Hudson wraz z towarzyszącymi mu o* 
sobami, oraz ze strony polskiej wice* 
ministrowie Przemysłu i Handlu M . 
Sokołowski i A . Rose, wiceminister 
Rolnictwa M. Wierusz*Kowalski, wice* 
minister Komunikacji J. Piasecki, za* 
stępca szefa Stabu Głównego gen. Ma* 
linowski, prezes Banku Polskiego A. 
Koc, b. minister August Zaleski, prezes 
Cz. Klarner, dyrektor gabinetu Min. 
Spraw Zagranicznych Michał Lubień* 
ski, oraz wyżsi urzędnicy Min. Spraw 
Zagranicznych, Min. Skarbu, Min. Roi* 
nictwa, Min. Przemysłu i Handlu, jak  
również przedstawiciele sfer gospodar* 
czych. W  obiedzie wzięły również u* 
dział panie.

W arszawa, 21. 3- (PA T.) Przemowie* 
nie wygłoszone przez p. ministra Prze* 
myslu i Handlu Romana na obiedzie, 
wydanym na cześć p. wiceministra han* 
dlu zagranicznego Hudsona. Przemó* 
wienie to podajemy w skrócie;

Ekscelencjo, Panie i Panowie.
Jestem wielce rad iż przypadł mi za* 

szczyt powitania W eszej Ekscelencji i 
Pani Hudson w Polsce na samym po* 
czątku podróży po tej części Europy.

Dzięki rozwojowi handlu i nauko* 
wym badaniom w tej dziedzinie przy* 
szliśmy do konkluzji, iż jeżeli jeden 
kraj wywozi coś do innego kraju, a trze 
ci kraj czyni to samo, nie należy mu w 
tym przeszkadzać, lecz należy być zado 
wolonym z tego z punktu widzenia wła 
snych interesów. Było to często przed* 
miotem rozważań przodujących ekono* 
mistów. Jeden z najwybitniejszych z 
pośród nich John Stuart Mili, napisał 
książkę, zatytułowaną „Zasady ekono* 
mii politycznej11. W  swych wywodach 
wspomina on wielokrotnie o handlu po 
•między W . Brytanią a Polską (przez 
Gdańsk).

Uważam jednakże, iż bardziej prze* 
konywującymi niż słowa są czyny. — 
I dlatego W asza wizyta w Polsce, dając 
okazję do rozpatrzenia licznych zagad* 
nień i spraw, wywołała wielkie zadowo 
lenie i jest wysoce ceniona przez rząd 
Polski.

Pomimo licznych różnic w ekono* 
micznej strukturze naszych obu krajów, 
mogę powiedzieć, iż są one jednakowo 
ożywione tym samym duchem praiwdzi 
wie pokojowej współpracy.

W  tym przekonaniu i ożywiony ty* 
mi uczuciami, wznoszę mój kielich na 
cześć Jego Królewskiej Mości Króla Je* 
rzego 6*go i za pomyślność brytyjskie* 
go Imperium.

Am basadorowie Polski i Rumunii
w  angielskim  m inisterstwie spraw za g r.

Londyn. 21. 3. (PA T). Jeszcze przed ■ 
zakończeniem posiedzenia gabinetu, 
przedstawiciele opozycji Attlee i Green 
wood odwiedzili na Downing Street 
premiera Chamberlaina, by poinformo* 
wać się o rozwoju ostatnich wydarzeń. 
Nieco później w tym samym celu od* 
wiedził premiera przywódca liberałów 
sir Archibald Sinclair.

Posiedzenie gabinetu zakończyło się 
o godz. 12 min. 20.

Ambasador Henderson przybył do

Foreign Office o godz. ll*e j i pozostał 
tam przeszło godzinę.

Po Hendersonie o godz. 12*ej odwie* 
dził Foreign O ffice ambasador rumuń* 
ski Tilea.

O  godz. 12 m. 10 odwiedził Foreign
Office ambasador Rzplitej P„ Raczyń* 
ski.

Londyn. 21. 3. (PA T). Przed posie* 
dzeniem gabinetu lord H alifax udał się 
do pałacu Bukingham, gdzie odbył pół 
godzinną rozmowę z królem.

Obostrzenia przepisów  imigracyjnych
w  Chile.

Buenos A ires. 21. 3. (PA T). W edług j 
nowego regulaminu imigracyjnego 
w republice Chile, mającego wejść w 
życie w najbliższym czasie, 

wstęp do republiki chilijskiej bę= 
dzie dozwolony jedynie tym imi* 
grantom, którzy będą chcieli osie* 
dlić się na roli lub pracować w gór* 

nictwie i przemyśle.
W stęp do kraju zostanie stanowczo 
wzbroniony osobom, pragnącym się

zajmować kuDiectwem i pośrednie* 
twem w handlu, imigranci zaś, któ* 
rzy po początkowym osiedleniu się na 
roli lub przyjęciu pracy w górnictwie i 
przemyśle, przeszliby do zawodu ku* 
piecki egu, 

będą natychmiast wydalani z 
kraju.

Ponadto, nowy regulamin imigracyjny 
ny przewiduje obowiązkową naturali* 
zację wszystkich imigrantów.

Anglia i Stany Zje d n . za b lo k o w a ły 
kapitały czeskie.

W arszawa, 21. 3. (Tel. wł. — 1. r.). 
Prasa angielska donosi, że W . Bryta* 
niai i Stany Zjedn. zablokowały złoto 
i walory, należące do obywateli cze*

funtów. Rząd brytyjski zakazał wobec 
inkorporacji Czech przez Rzeszę, wszel 
kich obrotów względnie wypłaty kapi* 
talów obywateli czeskich zdeponować* w o t u r y l  u u  u u y w d ^ i i  t z c -  i « t o w  w u y w o i t u  w

skich w wysokości około 65 milionów nych w bankach brytyjskich.

Tymczasowa okupacja wojskowa Damaszku 
przez władze mandatowe.

Damaszek, 2 l. 3. (PAT.) W ładze 
mandatowe przejęły władzę z rąk rzą* 

,du syryjskiego i  zarządziły okupację 
wojskową Damaszku. Po południu od* 
działy wojskowe stanęły prZed budyń* 
kami rządowymi oraz obsadziły waż* 
niejsze skrzyżowania.

Z rana obyły się nowe demonstracje, 
skierowane głównie przeciwko policji 
syryjskiej z powodu je j interwencji 
podczas wczorajszych rozruchów. Po* 
licja użyła broni. Są zabici i ranni. 

W ysoki komisarz francuski w prze 
świadczeniu, że władze syryjskie

nie są w stanie utrzymać porządku, 
wyposażył swego delegata w pełno 
mocnictwa, by ten interweniował w 

oparciu o siłę zbrojną.

Rząd syryjski zawiadomiono, iż zarzą* 
dzenia te mają charakter tymczasowy. 
Z polecenia wysokiego komisarza roz* 
plakatowano afisze, zakazujące wszel* 
kich manifestacji i pochodów oraz wzy 
wające ludność do zachowania spoko* 
ju.

Przesilenie gabinetowe trwa.

Jednolity front opinii francuskiej 
wobec gabinetu Daladiera.

Paryż, 2 l .  3. (P A T )  Po uchwale­
niu pełnom ocnictw  gabinetow i Da* 
lad;er i pod wrażeniem rozw oju wv  ̂
darzeń m iędzynarodow ych, nastroje 
społeczeństwa francuskiego i cała sy 
tuacja wewnętrzna uległy poważnym 
przemianom.

Prem ier D aladier, k tóry  jeszcze

W  odpowiedzi minister Hudson za* 
znaczył, że od dawna interesuje się 
Polską, i że jego ojczyzna śledzi pilnie 
osiągnięci^, dokonane przez Polskę w 
ciągu ostatnich 20 lat.

M in. Hudson wyraził nadzieję, że 
polsko*angielska współpraca na polu 
gospodarczym zacieśni się jeszcze wię* 
cej.

wczoraj był bardzo ostro zwal* 
czany przez prasę socjalistyczną 
i komunistyczną, w dniu dzi* 
siejszym otrzymuje ze wszyst­
kich niemal stron społeczeństwa 

deklaracje poparcia i zaufania.

Komunistyczna „Humanite1* stoi 
dziś na stanowisku, że skoro rząd  
zrywa z dotychczasow ą polityką za* 
graniczną, to  komuniści nie bedą mu 
utrudniali jego ciężkiego zadania.

Socjalistyczny „Populaire" w ko­
mentarzu do uchwalonych pełnomoc* 
nictw złagodził dziś w stosunku do 
rządu ton w sposób bardzo znamien 
ny.

D ep. Kerillis, który był jedynym  
prawie na prawicy członkiem izby,

SE JM O W A  K O M ISJA  B U D Ż ET O * 
W A  P R Z Y JĘ Ł A  P O P R A W K I SE­

N A T U  D O  B U D Ż E T U .
Warszawa, 21. 3. (P A T .) Dziś Sejmo 

wa komisja budżetowa rozpatrywała 
wprowadzone przez Senat poprawki 
do budżetu i ustawy skarbowej. W  
wyniku obrad wszystkie poprawki Se* 
natu zostały przyjęte.

Poza tym komisja przyjęła rządowy 
projekt ustawy o zmianie niektórych 
przepisów, dotyczących zaopatrzenia 
emerytalnego funkcjonari uszów pań* 
stwowych i zawodowych wojskowych.

PO D R O Ż Ę A M B A SA D O R Ó W . 
Paryż. 21. 3. (PA T). Ambasador 

Francji w Berlinie Coulondre przybył 
wczoraj rano do Paryża. Jeszcze przed 
południem ambasador przyjęty został 
przez ministra Bonnet.

Berlin. 21. 3. (PA T). Ambasador nie* 
miecki w Paryżu powołany został 
do Berlina celem złożenia sprawozda* 
nia-

SŁ U Ż B A  W O JS K O W A  O B Y W A ­
T E L I K Ł A JP E D Z K IC H . 

Kowno, 21. 3. jP A T .) Z Kłajpedy 
donoszą, że komendant wojenny kraju 
kłajpedzkiego podał do wiadomości, że 
wobec wystarczającego kontyngentu 
poborowych, mieszkańcy kraju kłaj* 
pedzkiego, będą odbywali swoją po* 
winność wojskową tylko jako ochotni* 
cy. Ci, którzy się nie zgłoszą do służ* 
by, będą automatycznie zaliczani do re* 
zerwy.

A U D IE N C JA  K S. H U M B E R T A  
U  P A P IE Ż A  P IU S A  X II.

Citta del Vaticano, 21. 3. (P A T ) -  
W czoraj rano, Papież Pius X II, przyjął 
na uroczystej audiencji włoskiego na* 
stępcę tronu ks. Humberta, który zło* 
żyl Papieżowi wizytę w imieniu wda* 
snym oraz W iktora Emanuela III , kró* 
la W łoch i cesarza Etiopii. Ks. Hum* 
bertowi towarzyszył ambasador włoski 
przy W atykanie.

Po audiencji u O jca Sw. ks. Humbert 
złozył wizytę kardynałowi sekretarzo* 
wi stanu Maglione.

O R G A N IZ A C JA  O B R O N Y  
P R Z E C IW L O T N IC Z E J W  R Z Y M IE .

Rzym , 21. 3. (P A T )  W  ub. czwar* 
tek  zaczęto zakładać na niektórych 
ulicach Rzym u niebieskie lampy o 
nikłym  świetle. „Popolo di R om a‘‘ 
w odpowiedzi na zapytania czytelni* 
ków  w tei sprawie inform uje, że nie 
bieskie lampy są instalowane w ce* 
lach obrony przeciw lotniczej.

Służą one do próbnych ćwiczeń o- 
brony przeciw lotniczej, które prze­
prowadzane będą w poszczególnych 
dzielnicach miasta.

głosującym  przeciwko pełnomocnie* 
twom , oświadcza dzisiaj na łamach 
swego dziennika „L ‘Epoque“, że 

pp. D aladier i Bonnet zostali 
dzięki pełnom ocnictw om  na cały 
niemal rok  1939 władcami i nie* 
mai nieograniczonym i kierowni* 

kam i kraju , 
k tóry  musi stawić czoło niesłycha­
nym trudnościom . W  tych warun* 
kach — pisze K erillis — obow iąz­
kiem  naszym i est przezwyciężyć 
w szystkie niechęci i nieufności i my 
śłeć ty lko  o dobru pow szechnym . 
Zam ykam y zatem okres dotychcza* 
sow y. Skończym y z rekryminac/yim 
i otw ieram y dziś rządowi n o w y ! szc 
ro k i kredyt.
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TEATR WIELKI.
Wtorek godz. 19 30 ,Maskarada* .
Środa godz. 19.30 Ma-sikamada' .
C'zwartek godz. 19.30 „Dzień bez kłam­

stwa".
Kątek godz. 19.30 „Maskarada",
Sobota godz. 19.30 „Maskarada".

TEATR ROZMAITOŚCI.
Witordk godz. 19.30 „Burza nad Szaaig. 

bajem".
Środa godz. 19.30 „Burza nad Szang­

hajem".
KINOTEATRY.

APOLLO ul. Chorążezyny 7: „Biaty
murzyn"-

BAŁTYK pl. Strzelecki: „Przygody Ro­
bin Hoode".

BAJKA ul. Zielona, „Łódź podwodna 
Nr. 9“. .................

CASINO ul. Legionów 5: „Wielki walc .
CHIMERA ul. Akademicka: „Wróg gang, 

stera Nr. 1“.
EMPIRE ul. Legionów 5: „Skradzione ży< 

cie".
EUROPA ul. Akademicka: „Gunga Din".
KOPERNIK Kopernika 9; „Trzy serca".
MARYSIEŃKA pi. Smolki: „List do ma­

tki".
MIRAŻ pl. Mariacki 10: „Tygrys Eszna* 

puru" oraz „Indyjski grobowiec".
MUZA ul. 3-go Maja: „Królewna śnie­

żka"
PAŁACE ul. Legionów 1: „Suez".
PAX ul. Franaiszkańska la: „Wędrowny 

naród”.
RAJ pl. Mariacki: „Ostatnia brygada".
RIALTO pl. Fredry: „Wyrok życia”.
ROXY ul. Kętrzyńskiego 56: „Pensjo,

r.arka".
STYLOWY, ul. Kętrzyńskiego, „Gibral- 

taT1' i rewia.
ŚWIATOWID ul. Kuszewicza: „Hotel w 

Tyrolu" : „Tajemnicze promienie".
TON pasaż Miikolascha, „Express na 

szlaku Indian" oraz „Banita".
UCIECHA pasaż Mikolascha: „Zwycię­

ska walka" i rewia.

-  „MASKARADA . Dzisiaj 21-go i ju­
tro 22,go w Teatrze W. sztuka J. Iwaszkie­
wicza pt. „Maskarada" w reżyserii E. Wier­
cińskiego. — W rolach głównych pp.: K. 
Ankwicz-Szyjkowska, I. Brcnoczy, G. Ora, 
nowska, T. Suchecka, M. Szpakiewicz, R. 
Hierowski, J. Leliwa, J. Macharski, J. Sta­
szewski i Wł. Staszewski. — We wtorek 
21-go przedstawienie „Maskarady" zaszczy, 
ci swoją obecnością autor.

-  „D7.IEN BEZ KŁAMSTWA" PO CE­
NACH POPULARNYCH. W czwartek, 23 
bm. w Teatrze W. po cenach popularnych 
arcywesola komedia amerykańska „Dzień 
bez kłamstwa" w doskonałej obsadzie, któ« 
rą tworzą pp. H. Chaniecka N Karasińska, 
G. Oranowska, J. Żmijewska, H. Dworzyń- 
ska, oraz pp.: M. Węgrzyn, Wł. Staszew­
ski, J. Staszewski, T. Surowa i St. Larewicz. 
Reżyseria St. Daczyńskdego.

-  „BURZA NAD SZANGHAJEM". 
We wtorek w Teatrze Rozm. drugi dzień 
gościnnych występów utalentowanej Liii 
Zielińskiej wraz z zespołem artystów war, 
szawskich w frapującej sztuce „Burza nad 
Szanghajem" pióra T. Chrzanowskiego. —- 
Akcja sztuki dzieje się w Szanghaju pod­
czas obecnego konfliktu i obfituje w mocne 
sytuacje, trzymające w napięciu do ostat­
niej sceny. „Burza nad Szanghajem" grana 
będzie jeszcze tylko 21,go i 22 go bm. Ce­
ny miejsc normalne.
KOMUNIKATY.

-  JANINA RYBCZYŃSKA, pianistka, 
wystąpi z własnym koncertem w piątek, 24 
bm. Młoda artystka należy do najwybit­
niejszych talentów młodej generacji. Pro, 
gram koncertu obejmuje: Sonaty Mozarta i 
Beethovena, Preludium Regera na lewą rę­
kę. Nokturn, Mazurki i Sherzo Chopina, 
Toccatę Caselli i X. Rapsodię Liszta.

-  Z KASYNA I KOŁA LITER.-ART. 
W czwartek, 23 bm. o godz. 19.30 sędzia 
Sądu Apelacyjnego dr A. Laniewski wyglo, 
si odczyt pt. „Świadek zeznaje"... Treść od­
czytu: Tajemnica psychologii świadka. — 
Bujna galeria świadków. — Mężczyzna czy 
kobieta. — W labiryncie błędów i pomy­
łek. — Demaskujemy świadka. — Bilety w 
cenie od 40 gr. do 1 zł. 15 gr. do nabycia 
w przedsprzedaży w Magazynie Nut G. 
Seyfartha, ul. Akademicka 6

-  POWSZECHNE WYKŁADY. Wy, 
kład dra Zdzisława Zygulskiego: Dzieje 
scaniczne „Hamleta" odbędzie się 22 bm., 
następny pt. „Hamlet" a literatura nowo­
żytna 23 bm. o godz. 19,tej w sali Kc“[*erni- 
ka. Uniwersytet, ul. Marszałkowska 1, I p. 
Wstęp 50 gr., dla młodzieży 20 gr.

KRONIKA MIEJSKA.
Włamanie do pracowni szewskiej. Józef

Kiślewicz, właściciel pracowni szewskiej 
przy ul. Bernsteina 17, dloniiósl poliajd, że 
ub. nocy nieznani sprawcy po zerwaniu 
kłódlki od pracowni wtargnęli dó jego Skle­
pu i skradli mu obuwie wartości 800 zł.

Ofiara własnej nieostrożności. Wczoraj w 
południe w mieszkaniu przy ul. Zyblikie- 
wicza 21, Rachela Drucker wskutek własnej 
nieostrożności potrąciła półlitrową flaszkę 
spirytusu denaturowanego na gorącą blachę 
kuchenną, wskutek czego spirytus się zapa­
lił, a od płomieni Druckerowa doznała ogól 
nĄ? poparzenia na całym ciele.

Zarządzenia antyżydowskie w Pradze.
Praga, 2 l .  3. (P A T )  U rzędow o 

kom unikują, że kierow nik zarządu 
cywilnego „protektoratu M oraw “ wy 
dał zakaz m ianow ania kom isarycz* 
nych pow ierników , czy zarządców 
m ajątkiem , należącym do żydów.

Rów nież zakazana jest sprzedaz, 
dzierżawa czy w ynajem  przedsię­
biorstw , należących w całości lub czę 
ściow o do żydów.

Zarządzenie to wchodzi w życie 
niezwłocznie i zapowiada surowe ka*

ry w razie jakichkolw iek w ykroczeń 
przeciwko wspomnianym postano* 
wieniom.

Praga, 2 l .  3. (P A T )  ,,V ecer‘‘ do* 
nosi, że znane zakłady mechaniczne 

„C esko*M oravska*K olben*D anek'‘ 
w ym ów iły pracę urzędnikom i pra­
cow nikom  żydom. Analogiczne za­
rządzenia przewidziane sa w szeregu 
zakładów przemysłow ych na terenie 
Czech i M oraw .

Pro je kt zm iany statutu partyjnego
w  S o w ie ta c h .

Moskwa, 21. 3. (PAT.) Przemowie, 
nie Zdanowa na 18 zjeździe partyjnym, 
poświęcone zmianom statutu partyjne, 
go, zostało przyjęte jednomyślnie. — 
Zmiany te mają przede wszystkim na 
celu ułatwienie przyjmowania nowych 
członków do partii oraz zapobieżenie 
pochopnemu wykluczaniu z partii. 

Zniesiono więc masowe czystki, o, 
raz przyjęto zasadę, iż warunkiem 
przyjęcia do partii, powino być u* 
znanie przez kandydata programu 
partyjnego, a nie jego opanowanie. 

Masowe czystki, oraz masowe donosy 
na członków partii — jak wynika z 
mowy Zdanowa — pchały członków 
partii w błoto szkodnictwa trockistów* 
skiego.

Mówca przytoczył szereg przykła, 
dów, świadczących o tym, iż w rezulta* 
cie masowych czystek i denuncjacji 
wiele organizacji partyjnych przestało 
faktycznie istnieć.

Niektórzy „czyściciele'* pracowali 
tak gorliwie, że w pracy tej straci* 

li zdrowie.

Panika, wywołana wśród komunistów 
masowymi czystkami i stałymi denun* 
cjacjami, doprowadziła do tego, że 
pragnąc uniknąć oskarżenia, zwracali 
się oni do instytucji leczniczych o za, 
świadczenia, że ze względu na stan 
zdrowia oraz inteligencji, nie mogą 
być wykorzystani pa zez „wrogów kia, 
sowych". Za-wiaderenia takie wydawa 
no.

Poza tym zmiany, zaproponowane 
przez Zdanowa, zmierzają 

do usprawnienia aparatu partyjne* 
go i odgraniczenia jego funkcji od 
aparatu państwowego w tym sen* 
sie, by organizacje partyjne nie du* 
blowały organizacji państwowych. 
Istotnej dyskusji nad projektem 

zmiany statutu partyjnego nie było, 
gdyż Zdanow dyskusję taką zamknął, 
odrzucając ze góry szereg poprawek i 
dopuszczając jedynie dyskusję nad po* 
prawkami, odpowiadającymi jego te, 
zom, oraz nad poprawkami o charakte* 
rze partyjnym.

I I Chrześcijańsko N arodow y Kom itet
W y b o rc zy  O b ro n y  In te re só w  L w o w a **.

pójśćW czoraj odbyło się w sali lwowskiej 
Rady M iejskiej zebranie obywatelskie, 
zwołane przez prezydenta Lwowa dra 
Stanisława Ostrowskiego w celu zawią 
zania Komitetu, który obejmował by 
szerokie rzesze obywatelstwa m. Lwo, 
wa.

Zebranie zagaił prezydent dr Ostrów 
ski, który w dłuższym przemówieniu 
uzasadnił swoją inicjatywę zorganizo* 
wania Komitetu W yborczego życzę, 
niem społeczeństwa lwowskiego jak 
również otrzymanym mandatem od Sze 
fa Obozu Zjednoczenia Narodowego 
P. Gen- Skwarczyńskiego.

Mówca wskazał na trudną sytuację 
międzynarodową i na specjalne znaczę, 
nie w tej sytuacji Lwowa i M ałopolski 
W schodniej. Prez. Ostrowski wyraził 
następnie przekonanie, że wszyscy Po,

lacy we Lwowie powinni 
wspólną polską listą.

Zasadniczy referat wygłosił dyr. 
Uhma, po czym w dyskusji przemawia, 
lo kilku mówców, opowiadając się za 
tezą stworzenia wspólnej listy.

Na zakończenie uchwalono rezolucję 
stwierdzającą, że zebrani na sali przed, 
stawiciele polskiego społeczeństwa 
Lwowa zawiązują ogólny komitet wy, 
borczy pod nazwą: Chrześcijańsko*Na» 
roaowy Komitet W yborczy Obrony 
Interesów Lwowa.

Na przewodniczącego komitetu wy, 
konawczego wybrany został prez. dr 
Ostrowski.

Obszerniejsze sprawozdanie, ze 
względu na spóźnioną porę, zamieści, 
my w następnym numerze.

O ś w ia d c ze n ie .
Dnia 20 b. m. w sali Rady M iejskiej we Lwowie, został zawiązany pod 

przewodnictwem p. prezydenta dra Ostrowskiego „Chrześcijańsko - N arodo, 
wy Komitet W yborczy O brony Interesów Lwowa'*, obejmujący szerokie sfe, 
ry społeczeństwa polskiego.

W  skład tego nowego Komitetu weszły wszystkie organizacje polskie, k tó­
re uprzednio zawiązały „Ogólnopolski Samorządowy Komitet W yborczy 
Lwowa1*. Tym samym, ten ostatni Komitet W yborczy Lwowa automatycznie 
wstrzymuje swoją działalność.

Postanowienie to zostało zakomunikowane przewodniczącemu nowopo­
wstałemu Komitetowi, który przyjął je z wdzięcznością do wiadomości.

Z A  P R E Z Y D IU M  K O M IT E T U :
D r Stanisław Ostrowski D r Bronisław W ojciechowski

D r W acław Switkowski

Walne zebranie K o ła C zw a rtakó w .
W  niedzielę odbyło się W alne Ze, 

branie Koła 4 P. P. Leg. we Lwowie, 
którego komendantem jest gen. Zulauf. 
Zebranie odbyło się w sali posiedzeń 
Rady miejskiej przy obecności ponad 
100 członków ze Lwowa i prow ncji, 
Na wstępie zebrania złożono hołd pa, 
mięci Marszałka Piłsudskiego i życzę, 
nia P. Marszałkowi Śmigłemu-Rydzo, 
wi.

Po złożeniu sprawozdań oraz dłuż, 
szej dyskusji i uchwaleniu ustępujące­
mu Zarządowi absolutorium, uchwało, 
no przedstawić Głównej Komendz e do 
zatwierdzenia na stanowisko komen, 
danta gen. Zulaufa Juliusza, na pierw, 
szego zastępcę płk. Zygmuntowicza i 
na drugiego p. Petrykiewicza. Do Za,

rządu weszli pp. Rzehak, Wojtowicz, 
Dziatkowski, Góral, Kochański, Chudo 
ba, Szczepanik i Pukas. Komisja Rew>, 
zyjna pp. Kozioł, Bruchnalski, Trzecie- 
ski, Kozłowski, Linderski i Pikoń. Sąd 
Koleżeński: płk. Baczyński, ks. Komop, 
ka, płk. Zacharski, mjr. Slepecki, płk. 
Prosołowicz. Ponadto wybrano delega­
tów na Zjazd Komendy Głównej i u, 
chwalono kilka wniosków. Na zakoń, 
czenie Zebrania wysłano depesze hoł« 
downicze do P. Prezydenta R . P., Mar« 
szałka Smigłego,Rydza, Premiera gen. 
Sławoj-Składkowskiego i depesze z ży, 
czeniami do nowomiianowanych spo­
śród grona Czwartaków generałów,

Po Walnym Zebraniu w sali Kasyna 
i Kola lit.,art. odbył się wspólny obiad

P R A SA  E ST O Ń SK A  O PO L SK IE J 
P O L IT Y C E  Z A G R A N IC Z N E J.

Tallin. 2 l. 3. (P A T ). Cała prasa estoń 
ska podkreśla powagę położenia, jak , 
kolwiek na ogół spokojnie obserwuje 
ostatnie wypadki.

Komentarze gazet świadczą o nale, 
żytej ocenie znaczenia Polski w ukła* 
dzie międzynarodowym.

Dwutygodnik „The Baltic Tim es'1, 
wychodzący w języku angielskim w 
Tallinie, zamieszcza artykuł wstępny 
p. t. „Pokojowa misja Polski'*, w któ* 
rym przypomina wizyty ministrów 
Niemiec i W łoch w Polsce, stwierdza, 
jąc jednocześnie, że

Polska zachowuje pełną niezależ* 
ność sw ojej polityki zagranicznej i 
pragnie pozostawać w dobrych 
stosunkach ze wszystkimi pań, 

Stwami.
Pismo podaje jako przykład zacho, 

wanie sojuszu polsko,francuskiego, 
rozwój stosunków handlowych z Z. S. 
R. R , pomyślny rozwój stosunków z 
W . Brytania, a także dobre sąsiedzkie 
stosunki z Niemcami i przyjazne sto» 
sunki z Wiochami.

Dziennik „Us Esti" wskazuje, że 
główną przyczyną upadku Czecho* 
Słowacji jest brak ducha i odwagi, 

obrony — pisze dziennik — to nie mo, 
że on uzyskać pomocy innych. M niej, 
Jeżeli naród nie jest zdecydowany do 
sze narody i w cięższych warunkach 
zwyciężały dzięki zdecydowaniu.

D EM EN TI P O SE L ST W A  
W Ę G IE R SK IE G O - 

Paryż, 21. 3. (PA T). Agencja Havasa 
ogłosiła następujący komunikat poseł, 
stwa węgierskiego w Paryżu: „Na pod* 
stawie informacji ze źródeł urzędowych 
uzyskanych w Budapeszcie, poselstwo 
węgierskie zostało upoważnione do ka, 
tegorycznego zaprzeczenia pogłosek, 
według których miały rzekomo miejsce 
koncentracje wojsk na południowych i 
południowo „ wschodnich granicach 
W ęgier.

Poza tym pozbawione są również 
podstaw wiadomości prasy w sprawie 
częściowej mobilizacji na Węgrzech.

M iały jedynie miejsce indywidualne 
powołania w celu uzupełnienia niektó* 
rych kadr, powołanych do wzmocnienia 
pułków, przeznaczonych do zajęcia Ru* 
si, gdyż operacje te nie były wcale przy 
gotowane i musiały być powierzone 
przede wszystkim tylko pułkom straży 
granicznej**.

K A T A ST R O FA  SA M O LO TU . 
Białogród , 21. 3. (P A T )  Podczas 

lotów  pokazow ych, urządzonych 
przez A eroklub w Lublanie, jeden 
sam olot spadł nagle z w ysokości 50 
metrów na ziemię i rozbił się, przy 
czvm pilot poniósł śmierć na m iej* 
scu.

Giełda z  dnia 21 marca.
Dewizy: Belgia 89.47, Berlin 213.07,

Gdańsk 100.25, Amsterdam 282 32, Kopen­
haga 11.18, Londyn 24.91, N. Jork 531 5/8, 
kabel 531 7/8, Oslo 125.17, Paryż 14.10, 
Sztokholm 128.27, Zurych 119.80, Włochy 
27.98, Helsinki 11.01, Montreal 529 1/2.

Papiery: 4 i pół wewn. 66, 66 1/4, ost. 
setki. 3 inwest. 1 em 92 1/4, serie 96 1/2, 
2 cm 91 1/4, 5 konwersyjna 69 1/4, 4 premi. 
doi. 42 3/4, konsolidacyjna 67, 66 3/4, ost. 
setki i drobne.

Akcje; Bank Polski 129, Handl. 58 1/4, 
Węgiel 3S 3/4, 39 1/4, 39, Lilpop 91, 91 1/2, 
Modrzejów 21, Ostrowiec 80 1/2, 80, Stara, 
chowice 59, 58 1/4.

Program radiowy.
Środa, 22 marca.

Lwów. Godz. 6.57: Audycja poranna.
11: Audycja dla szkól. 11.57: Sygnał czasu. 
12.03: Audycja południowa. 14: Płyty. 14.50 
Giełda. 15: „Nasz koncert". 15.30: Muzyka 
obiadowa: 16: Dziennik popoł. 16.05: Wia­
domości gosp. 16.20- Gawęda. 1635: Chór 
kameralny. 17: O-dczyt. 17.15: Reportaże z 
baletów. 18.05: „Młodzież lwowska przed 
mikrofonem". 18.30: „Nasz język". 18.40: 
„Dyskutujmy". 19: Koncert rozrywkowy.
20.40: Audycje 'informacyjne. 21: Koncert 
chopinowski. 21.30: Wieczór autorski. 22.05 
Koncert popularny.

żołnierski przy udziale Prezesa Okręgu 
Związku Legionistów dr Br. W ójcie* 
chowskiego, komendantów Kól oraz po 
nad 100 członków Kola Czwartaków 
wraz z rodzinami.
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Przemówienie przez radio szefa sztabu O ZN .
p łk. Z .  W endy w  dniu 18 marca br.

Szef sztabu OZN. płk. cłypl. Zyg- J 
munt Wenda, wicemarszałek Sejmu, j 
wygłosił przez radio z okazji imienin I 
Marszałka Edwarda Śmigłego-Rydza J 
przemówienie, w którym m. in. powie* 
dział:

Obchodzimy dziś dzień uroczysty 
.a radosny — dzień imienin Naczelne* 
go Wodza — Marszalka Polski Ed* 
warda Śmigłego-Rydza. Daty 18 i 19 
marca tak splotły się z sobą, jak splo­
tły się więzią nierozerwalną dwa życia 
•i dwa trudy: Józefa Piłsudskiego i Je ­
go Następcy.

Ta długoletnia współpraca dała 
w' swym wyniku ciągłość linii postę* 
powania, jedność myślenia i pozwoliła 
na godne spadkobranie idei i czynów 
.z n i:j wypływających.

Komendant zawsze uważał obec* 
nego Naczelnego W odza za naj* 
zdolniejszego podwodnego i do* 
wódcę i to zarówno w okresie 
tworzenia kadr przyszłej armii 
polskiej, jak  w czasie wielkiej 

improwizacji Legionów, 
w podziemiach pracy P.O .W ., jak 
również i okresie wojen odrodzonego 
już Państwa Polskiego. Dowodem te* 
go jest wyznaczenie przez Jozefa Pił* 
sudskiego na swego następcę Edwar­
da Śmigłego-Rydza.

Józef Piłsudski uczył mężów stanu 
i cały naród o roli naczelnego wodza 
w państwie. Utrwalił należyte rozu* 
mienie tej funkcji nie dla swej osoby, 
ale, dla swych następców i dla przy* 
szlycb pokoleń,

W  jakże zwięzłych a zarazem głę* 
bokich słowach prawdę tę zawarł Pan 
Prezydent Rzeczypospolitej, gdy pod* 
czas wręczania buławy Marszałkowi 
Śmigłemu*Rydzowi powiedział:

„...wręczam Ci, Naczelny W odzu, 
buławę marszałkowską jako symbol 
Twej doniosłej roli w Państwie. Buła­
wa hetmańska, którą za chwilę Ci po- 
<iam, nie jest jedynie oznaką najwyż* 
szego stopnia wojskowego. Współ* 
czesna rzeczywistość wymaga zrozu* 
mienia tego uroczystego aktu w zna* 
czer.iu szczególnie szerokim. Masz ra* 
zem z Prezydentem Rzeczypospolitej, 
szanując Jego obowiązki konstytucyp 
ne, prowadzić Polskę ku najwyższej 
świetności. Tytuł do tej roli sam sobie 
wyrąbałeś poprzez długoletni trud. 
Tym  trudem, współpracując bezpo* 
średnio z Wielkim naszym Marszał* 
kiem, przyczyniałeś się zawsze szczę* 
śliwie do stworzenia i ugruntowania 
naszej niepodległości.“

Uzupełnia to stwierdzenie Głowy 
Państwa fakt znamienny: w zarządzę* 
niu nominacyjnym podkreślił Pan Pre 
zydent Rzeczypospolitej, iż wydaje je 

„dając wyraz powszechnym pra* 
gnieniom Narodu i W ojska*1.

Z tak określonej roli Marszałka 
Polski w Państwie wypływają daleko 
idące konsekwencje i konsekwencje te 
raz po raz wychowawczym słowem i 
budującym czynem wprowadza w ży* 
cie nasz ukochany W ódz Naczelny.

Z  jego wskazań prostych i krótkich 
a zarazem tak głębokich układać moż* 
na rozkazy dla sumienia narodowego 
i wytyczne narodowego bytu, oparte 
na wysokich walorach cnót żołnier­
skich.

Żołnierskość i rycerskość nie ogra­
nicza się do czynów na polach bitew. 
„Pole bitwy — mówi Marszałek Smi* 
gły»Rydz — to dziedzina niebezpie* 
czeństw, gdzie grozi śmierć. Paść na 
polu bitwy w obronie Ojczyzny jest 
najświętszym obowiązkiem i najwyż* 
szym zaszczytem żołnierza. Lecz tylko 
ten potrafi umrzeć po rycersku, kto 
po rycersku żyć potrafi."

Naczelny W ódz wiąże w niero* 
zerwalną, organiczną całość okres po* 
kojowej pracy i wojny. „Nie jest dla 
mnie rzeczą obojętną — mówi — jak 
społeczeństwo nasze, jak  naród nasz 
żyje w czasie pokoju, 

nie jest dla mnie rzeczą obojętną, 
czy społeczeństwo żyje pod ha­
słem skoordynowanego wysiłku, 
-harmonijnej współpracy, c z y  też

pod sztandarem wiecznej i nie­
kończącej się niezgody i gderliwe= 

go pieniactwa."
W ierny uczeń i spadkobierca Józefa 

Piłsudskiego, który pouczał „że Na* 
czelny W ódz musi do rachunków swo 
ich wciągnąć siłę całego Państwa, któ* 
re reprezentuje na polu bitwy, musi 
siłę i jego słabość obliczać". Marsza* 
łek Smigły*Rydz po dokonaniu tego 
rachunku stwierdził, że ani organiza* 
cja Narodu, ani mobilizacja jego sil 
moralnych, ani zasoby materialne nie 
dorównują siłom i zasobom sąsiadów.

1 gdy „porównanie to cierpko sma­
kuje", Pan Marszałek wyciąga właści­
we wnioski i dlatego tak intensywnie 
pracuje nad dźwiganiem Polski 
wzwyż na wszystkich polach je j życia 
państwowego. Do pracy tej wzywa 
Naród cały.

Życiem swoim dla Polski, słowem i 
czynem, umysłem i sercem wrósł 
Marszałek w duszę Narodu. Znają i 
kochają G o w chatach włościańskich, 
w hutach i kopalniach, w szkołach i 
świetlicach, w Polsce i na obczyźnie. 
Głębokie wzruszenie ogarnia, gdy się 
czvta listy, które napłynęły na Jego 
ręce w okresie przyłączenia Zaolzia.

Gorące i szczere uczucia całego Na* 
rodu towarzyszą Jego pracy dla Pol* 
ski. Zawsze czynny w najważniej* 
szych dziedzinach pracy państwowej, 
Naczelny W ódz szczególnie mocno 
podkreśla rolę dozbrojenia moralnego 
Narodu, którego realizację widzi 
przede wszystkim w zjednoczeniu na* 
rodowym.

N ie będą tutaj powtarza! Jego myśli 
o zjednoczeniu, gdyż są one zawsze 
żywe w pamięci społeczeństwa. Ze 
zrozumienia intencji Naczelnego W o* 
dza powstał Obóz Zjednoczenia Na* 
rodowego, który opiera się w swej 
pracy na Jego wskazaniach.

Dla nas — członków Obozu Z jed­
noczenia Narodowego — Naczelny 
W ódz Armii — W odzem Duchowym 
Narodu być musi! Z  jakąż też rado­
ścią i dumą słyszeliśmy z ust Jego: 

„Ideologia i cele Ob°Zu Zjedno­
czenia Narodowego według mego 
rozumienia żołnierskiego i oby* 
watelskiego są dobre, są słuszne, 
są zbawienne, są konieczne dla 

Polski.**
W raz z dniem imienin Naczelnego 

W odza przeżywamy dziś rocznicę pa* 
triotycznych wzruszeń i hołdu dla

Niego, hołdu, w którym brał udział 
Naród cały w dniach marcowych ro* 
ku ubiegłego, gdy ważyły się losy 
wojny i pokoju.

Z tych dni roku ubiegłego brzmią 
nam jeszcze dziś w uszach przestrogi 
Marszałka Polski: „Historia, której
powiew w tych dniach tak wyraźnie 
przeciąga nad naszymi głowami — od 
dłuższego czasu stawia Polakom pY* 
tanie: czy potrafią z serc swoich usu* 
nąć drobne nałogi i przyzwyczajenia, 
a nawet sentymenty, by zrobić miej­
sce dla wielkiej, potężnej miłości Pol­
ski; czy potrafią odróżnić rzeczy mało 
ważne od rzeczy istotnie ważnych, czy 
potrafią ujrzeć i rozstrzygnąć najważ* 
niejsze zagadnienie przeżywanego 
dziś przez nas okresu historycznego."

Minął rok od czasu wypowiedzenia 
tych słów, — powiew historii nie 
osłabł, owszem — przeciąga nad nami, 
przybierając na sile i porywistości. 
Rozumiemy to wszyscy; czuje to każ* 
dy z nas. Z tego muszą wypływać zu» 
pełnie wyraźne konsekwencje, 

skupić się wszyscy musimy bez 
zastrzeżeń koło tego ośrodka i 
źródła woli, jakim w P°lsce jest 
i być powinien Naczelny W ódz. 
W ydarzenia międzynarodowe ostat* 

nich dni wymagają przypomnienia 
słów Marszalka ŚmigłegO*Rydza, wy­
powiedzianych w 1935 r. w Krakowie: 

„Jeśli ktoś z zewnątrz liczy na ja ­
kieś chwile słabości, to jeszcze raz 
nieudolnie się przeliczy. A  jeśli ktoś 
z zewnątrz na taką okazję kalkuluje, 
to niech wie, 

że my po cudze rąk nie wyciągamy, 
ale swego nie damy.

Nie tylko nie damy całej sukni, ale 
nawet guzika 0 d niej. I niech wie, że 
to jest decyzja całego Narodu."

Gdy się zastanawiam, co może być 
w dniu imienin największym darem 
dla Naczelnego W odza, reprezentują* 
cego nie tylko silę nieustępliwą Armii, 
ale i niepodzielną moc Narodu, — 
jedną znajduję odpowiedź: zjednoczę* 
nie i pełne oddanie.

Niech więc dziś, jak i rok temu, 
Obóz Zjednoczenia Narodowego i 
Naród cały od Zaleszczyk do Gdyni, 
i od Turmont po Bogumin, niech pol­
ski rolnik w Brazylii, robotnik West* 
falii i Chicago, niech wszyscy wzniosą 
gromki okrzyk: Naczelny W ódz,
Marszałek Polski Edward Śmigły* 
Rydz niech żyje i niech nas prowadzi!

W Z R U S Z A JĄ C Y  L IST  
D O  N A C Z ELN EG O  W O D Z A .

Cieszyn, 21. 3. (P A T )  W  związku 
z imieninami Naczelnego W o d z a  
M arszałka Śm igłego-Rydza, m am y 
do zanotowania wzruszający gest 
emer. górnika z Karw in, o jca 8*miu 
synów , k tóry  jako wyraz hołdu dla 
Pana M arszałka złożył na FON zł. 
100 i przesłał na ręce Kom itetu F O N  
list, będą :y wyrazem nastrojów , pa­
nujących na odzyskanych ziemiach 
Śląska C ieszyńskiego:

T reść listu jest następująca:
.J a ,  A dolf Bończek, emer. górnik 

w Karw inie szyb „H enryka", kolo* 
nia 6 r. nr. 399, postanowiłem razem 
z 8*miu woim i synami z wdzięczno* 
ści za osw obodzenie ziemi naszej 
spod zaboru, złożyć ten skrom ny dar 
na dozbrojenie naszej kochanej ar* 
mii. D zisia j też w przeddzień imienin 
N aczelnego W o d za  nadałem przeka* 
zem zadeklarowane 100 złotych, tym  
bardziej wdzięczny, że gdyby zw y­
cięska armia polska nie była nas na 
czas osw obodz'ła, bylibyśm y dzisiaj 
zgubieni. W ierzym y, że podobnie 
jak  mv m yślący, postąpią w szyscy 
obyw atele Zaolzia Jeśli zajdzie po* 
trzeba, w szyscy z 8-ma synami i ja  
staniem y w obronie ziemi polskiej**. 
( — ) Podpis.

Z A T O N IĘ C IE  ST A T K U .
Eiałogród . 21. 3. (P A T ) W  pobli* 

żu w yspy V ls  na A driatyku, grecki 
statek „V ahnos‘‘ rozbił się o skalę 
podm orską i zatonął. Załoga, złożo* 
na z 30 osób, zdołała sie uratować.

SP O K Ó J N A  F R O N C IE  
H ISZ P A Ń SK IM .

Burgos. 21. 3. (PA T). N a wszystkich 
frontach hiszpańskich panuje całkowi* 
ty spokój.

Ściślejszej współpracy ekonomicznej, 
w nadzieji nadania tym widokom szer* 
szych podstaw rząd brytyjski postano* 
wił zorganizować wizytę w sprawach 
gospodarczych w Niemczech. Inicjały* 
wa ta jednak została udaremniona 
przez akcję rządu niemieckiego w ub‘. 
tygodniu i 

trudno powiedzieć, kiedy będzie 
można podjąć inicjatywę.

N ie jest jeszcze rzeczą możliwą oce* 
nić w pełni następstw akcji niemieckiej. 
Historia notuje liczne próby narzucę* 
nia swego panowania nad Europą, ale 

wszystkie te usiłowania pięd«-! 
czy później skończyf/ się kl “Ską 
dla tych, k tórr,r je  podejmowali i 
nigdy na długą metę nie było moż­
liwe panować nad wolnymi nar oda 

mi.
Jeśli trafne są nauki historii, to naród 
niemiecki może jeszcze pożałować tej 
akcji, która została podjęta w jego imie 
niu przeciwko narodom Czechosłowa* 
cji.

G Ł O SY  P R A S Y  N IE M IE C K IE J. 
Berlin, 21. 3- (PAT.) Tutejsze kola 

prasowe obserwują obecnie z całą u*  

wagą rosnące antyniemieckie nastroje 
w W . Brytanii, podkreślając, iż obeu; 
nie rozpoczyna się otwarta rozgrywka 
między W . Brytanią i Rzeszą. 

W ystąpienia brytyjskich mężów 
stanu, choć określone za najmoc­
niejsze, jakie Padły od ostatniej 
wojny, stanowić mają — zdaniem 
kół tutejszych — fragment we* 
wnętrznej polityki, zmierzającej do 
uspokojenia podnieconej opinii an­

gielskiej.
Najwyraźniej inspirowana prasa nie* 
miecka nie ustępuje ani na krok wobec 
kampanii prasy brytyjskiej, wskazując 
na Londyn, jako na „centralę świato* 
wej nagonki antyniemieckiej'*.

Prawie rewelacyjne wyjaśnienia o sta 
nowisku Rzeszy publikuje dziś w ar* 
tykule wstępnym ,,Deutsche Allg. Ze,* 
tung" wychodząc z założenia, że cfzis 
wyjaśnić się musi, czy Anglia jest z ą  

lub przeciw kontynentalnemu stanowi* 
sku Niemiec. Autor oświadcza:

Jeśli Anglia w swej polityce impe­
rialnej postępuje w myśl własnej 
decyzji, nie może ona stawiać Rze­
szy przepisów, co ma rozumieć pod 

,,stanowiskiem kontynentalnym".
Kto jest przeciw potężnej Rzeszy Nie* 
mieckiej, jest wogóle przeciw Rzeszy.

Debata w Izbie Lordów w sprawie
aneksji Czechosłowacji przez Niemcy.

Londyn, 21. 3- (PAT.) W  Izbie lor* 
dów odbyła się d'ziś debata w sprawie 
ostatnich wydarzeń w środkowej Euro* 
pie. W  debacie tej zabrał głos minister 
spraw zagranicznych lord Halifax, wy* 
głaszając obszerne przemówienie.

Czyniąc przegląd wypadków, Hali* 
fax oświadczył: „Trudno oprzeć się 
konkluzji, te 

’ większość incydentów, które mia­
ły miejsce przed inwazją niemiecką, 
została celowo wywołana i że ich 

skutki były wyolbrzymione.
Nie trzeba się rozwodzić nad twierdze* 
niem, że prezydent Czechosłowacji do* 
browolnie zgodził się na ujarzmienie 
swego nairodu. Z okoliczności, w jakich 
udał się on do Berlina, oraz wobec te* 
go że część Czechosłowacji została już 
wówczas zajęta, każdy człowiek musi 
wyciągnąć wniosek, te  nie było nawet 
pozoru negocjacji i że

jest rzeczą bardziej prawdopodob* 
ną iż rząd czeski postawiony został 
wobec ultimatum pod grozą gwał­

tu.
Z kolei lord H alifax przeszedł do 

polemik z twierdzeniem niemieckim, te 
to, co się stało w Czechosłowacji, nie 
jest sprawą interesującą lub obchodzą* 
cą W . Brytanię.

Przechodząc do posunięć kanclerza 
H.tlera, H alifax zaznaczył, że 

do Monachium włącznie, można 
było uzasadniać tym, że H itler był 
wiemy swej zasadzie wyłączenia

nie niemieckich elementów z Rze­
szy.

Przez włączenie 8 milionów Czechów 
do Rzeszy, Hitler niewątpliwie sprze* 
niewierzył się swej dawnej filozofii.

Świat nie zapomni, że we wrześńiu 
ub. r. powoływał się on na zasadę sa* 
mostanowienia w interesie 2 milionów 
Niemców sudeckich. Obecnie została 
ona gwałtownie naruszona przez sze* 
reg kolejnych aktów.

Czy podbój Czechosłowacji — zapy* 
tał H alifax — znaczy, iż polityka nie* 
miecka wkraczając obecnie w nową fa» 
zę, będzie w przyszłości ograniczona 
tylko do skonsolidowania obszarów, 
zamieszkałych przeważnie przez lud* 
ność o narodowości niemieckiej, czy 
też że będzie skierowana ku panowa* 
niu nad nie niemieckimi narodami.

Czy mamy jakiekolw .ek zapewnienia 
że nie zostaną one użyte dzie indziej? 

Każdy kraj, który ceni swą narodo* 
wą odrębność i suwerenność, został 
ostrzeżony przed niebezpieczeń­
stwem wewnętrznym, inspirowa* 

nym z zewnątrz".
Do omówienie sytuacji w Rumunii, 

H alifax zaznaczył, iż istniały pogłoski, 
że rząd niemiecki zajął bezwzględne sta 
nowisko w swoich rokowaniach gospo* 
darczych z rządem rumuńskim. Rad je ­
stem stwierdzić — oświadczył Halifax 

że sam rząd rumuński zaprzeczył 
wiadomości, która posuwała się tak da­
le, iż mówiła o ultimatum.
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

X. Km. 220/39. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu grodzkiego miejskiego we Lwowie 
Rewiru X. ogłasza, że w dniu 27 marca 1939
0 godz. 10.30 odbędzie suę egzekucyjna 
sprzedaż przez licytację publiczną rucho­
mości, należących do dłużnika w jego mie­
szkaniu — lokalu — we Lwowie, przy ul. 
Miodowa 8, składających się z ruchomości, 
■tależąicych do Estery i Herscha Kalmam 
Margiów, oszacowanych na łączną sumę 
730 zŁ, które można oglądlać w miejscu 
sprzddaży w dniu licytacji wi czasie wyżej 
oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru X.

Lwów, 10 marca 1939. 1090K

Km. 364/37. Obwieszczenie. Wierzyciel: 
Zemeiny Bank Hipoteczny S. A. we Lwo­
wie. Dłużnicy: Maria Owteike ż. Iwana, 2) 
Antoni Owerko s. Iwana i  3) Naścia z Dzia 
miw Maczewus w Jarczewcach. Komornik 
Sądu grodzkiego w Zborowie, urzędujący 
w Zborowie przy ul. Starowjaadowej Nr. 1 
■a zasadzie art. 679 kpc. obwieszcza, że w 
■dniu 25 kwiietńia 1939 o godzinie, 9.30 rano 
w sali posiedzeń Nr. 11 Sądu grodzkiego 
w Zborowie odbędzie sprzedaż z publicz* 
nej licytacji nieruchomości, składającej się:
a) z parceli bud. likat. 47 gm. kat. Jarczow- 
ce, na której mieści dom mieszkalny, sto­
doła,, stajnia i spichlerz z ogrodem, z par­
celi! gruntowej Ikat. 98 gm. kat. Jarczowce 
obszaru pół moTga w granicach od wschodu 
z gruntem Iwana Jakimowicza, od zachodu 
z parcelą grunt. Antoniego Jaśkowa, od 
południa z gruntem Maksyma Demkowicza
1 od północy z pastw iskiem gminnym, z 
parceli gruntowej Ikat. 172 gm. kat Jar* 
czowce w niwie „za chominiky“ obszaru 
■około 3'4 morga, graniczącej od wschodu 
z gr. Mikołaja Redka, od zachodu z grun­
tem Marii Żarniej kiej, od! południa i pół­
nocy z drogami, dłużniczki Marii Owerko 
ż. Iwana własnych. Powyższe nieruchomo­
ści zostały ocenione na łączną kwotę 5.700 
zł sprzedaż zaś rozpocznie się od aeny 
■wywołania tj. od kwoty 4275 zł. Przystępu* 
jący do przetargu winien' złożyć rękojmię 
w kwocie 570 zł. b) z parceli gruntowej 
Ikat. 418/1 gm, kat. Jarczowce położonej w 
niwie „za rudeju" obszaru około 2 mor­
gów, graniczącej od w schodu z gruntem 
Mici liny Pas -czak, od za chodu z gruntem 
Jurka Mazda, od- południa i północy z dro­
gami dlużn ka 'yn tomiego Owerka s. Iwana 
własna. Nieruchomość pod b) została oce­
niona na kwotę 2( 00 zł. Sprzedaż rozpo* 
cznie się od ceny wywołania od kwoty 
1500 zł. Przystępujący do przetargu winien 
złożyć rękojmię 200 zł. c) z parceli grunto­
wej Ikar. 310/3 gm. kał. Jarczowce obszaru 
27 a. 63 m kw. dłużniczki Naści z Dziamiw 
Maczewus własnej. Nieruchomość pod' c) 
została oszacowana na kwotę 800 zł Sprze­
daż rozpocznie się od ceny wywołania od 
kwoty 600 zł. Przystępujący do przetargu 
winien złożyć rękojmię 80 zł. Nieruchomo­
ści powyższe nie mają urządzonej księgi his 
potecznej z powodu zniszczenia ksiąg grun­
towych w czasie wojny światowej. Położo­
ne są w powiecie Zborowskim wojewódz­
twie Tarnopol Rękojmia ma być złożona w 
gotow izme lub w takich papier, wart. bądź 
książeczkach wkładkowych, instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mało­
letnich, i że papiery wartościowe przyjęte 
będą w wartości 3/4 części ceny giełdowej. 
Przy licytacji będą zachowane ustawowe 
warunki licytacyjne o ile dodatkowym pu­
blicznym obwieszczeniem nie będą podane 
do wiadomości warunki odmienne; że 
prawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do ■ licytacji i .przysądzania własności na 
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te przed' rozpoczęciem, przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwoi* 
nienic nieruchomości lub jej części od egze­
kucji i że uzyskały postanowienie, właści­
wego Sądu, nakazujące zawieszenie egze* 
kucji; że w ciągu ostatnich 2-ch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godz. 8*ej do 
18*tej, akta zaś postępowania egzekucyjne­
go można oglądać w Sądzie.

Komornik Sądu Grodzkiego
Zborów, 28 lutego 1939. 1025K

II. Km. 221/39. Obwieszczenie; o licytacji 
nieruchomości'. Komornik Sądu grodzkiego 
w Kałuszu rewiru II. Stanisław Nowak, ma­
jący kancelarię w Kałuszu, ul. Słowackiego 
Nr. 31 na podstawie art. 676 i 679 kpc. po­
daje do publicznej wiadomości, że dnia 26 
kwietnia 1939 o  godz. 9-ej w Sądzie grodz* 
kim w Kałuszu odbędą e się sprzedaż w 
drodze publicznego przetargu należącej do 
dłużnika Wintona Kobuty syna Jewdochy 
nieruchomości: a) połowy realności obj.
whl. 849 gm. kat. Niegowce, składającej się 
z pgr. Ikat. 1694/19 w niwie „Łazy" o po­
wierzchni 2 ha. 78 a. 08 m kw. b) połowy 
realności obj. whl. 989 tej gminy Składają­
cej się z pgr. Ikat. 1417 i 1418 „na dębinie" 
o powierzchni 1 ha. 75 a. 88 m kw. c) po* 
łowy realności obj. whl. 1202 tej samej gmi­
ny składającej się z pgr. Ikat. 1427 i 1428/2 
o powierzchni 3 ha. 77 a. 33 mi kw. wraz 
z budynkami mieszkalnymi i gospodarczy­
mi oraz pgr. Ikat 1723/1 o powierzchni
2 ha. 79 a. 28 m kw. Nieruchomość pod a) 
oszacowaną została na sumę 1250 zł., a cena 
wywołania wynosi 937 zł 50 gr. Nieruchom 
mość pod b) oszacowaną została na kwotę 
750 zł., a cena wywołania wynosi 562 zł. 
50 gr. Ad c) nieruchomość oszacowana, zo­
stała na sumę zł. 3700, cena zaś wywołania 
wynosi zł. 2.775. Przystępujący do przetar­
gu obowiązany jtest złożyć rękojmię w wy­
sokości 1/10 części sumy szacunkowej tj. 
125 złotych, 75 złotych i 370 złotych. —

Rękojmię należy złożyć w gotowiłnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mało 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do­
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno­
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetaTgu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, ze uzyskały postanowienie wła­
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egzc* 
kucji. W ciągu ostatnich 2 tygodni przed li­
cytacją wolno oglądać nieruchomość w 
dni powszednie od godziny 8-ej do 18*ej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo­
żna przeglądać w Sądzie grodzkim w Ka* 
luszu, ul. Mickiewicza Nr. 11 sala Nr. 36.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Kałusz, 8 marca 1939, 1031K

Km. 4/39, Obwieszczenie. Komornik Sądu 
grodzkiego w Tyczynie Witold Kuska, ma­
jący kancelarię w Ty czynne na zasadzie art. 
602 kpc. ogłasza, że dnia 30 marca 1939 r. 
o godzinie 12.30 w Lubnie odbędzie się 
publiczna licytacja ruchomości, należących 
do dłużnika Eugeniusza Nowak? wł. dóbr 
w Lubnie, a maanowicicle: 1) 6 jałówek czar* 
no-białych, ocenianych na sumę 700 zł., 
które można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. Ozna­
czenie spraw: Wierzyciel: Centralna Mało­
polska Kasa Oszczędności we Lwowie. 
Dłużnik: Eugeniusz Nowak wl, dóbr w
Lubnie.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Tyczyn, 17 marca 1939. 1088K

Km. 554/38. Obwieszczanie. Komornik 
Sądu grodzkiego w Tyczynie Witold Kuska 
mający kancelarię w Tyczynie na zasadzie 
art. 602 kpc. ogłasza., że dnia 30 marca 1939 
o godzinie 12*tej w Gdyczynie odbędzie 
się publiczna licytacja ruchomości, należą­
cych do dłużnika Franciszka Trzcińskiego 
właśc. dóbr w Gdyczynie, a mianowicie: 1) 
200 m. ziemniaków, ocenionych na sumę 
600 z j, które można oglądać w dniu licy­
tacji w miejscu i czasie wyżej oznaczonym- 
Oznaczenie spraw: Wierzyciel: Związek
Ziemian W. W. M. we Lwowie. Dłużnik: 
Franciszek Trzciński właśc. dóbr w Gdy­
czynie. 1087K

Komornik Sądu Grodzkiego
Tyczyn, 16 marca 1939.

Km. 43/39. Obwieszczenie. Komornik Są* 
du grodzkiego w Jabłonowie k. Kołomyi 
na zasadzie art. 602 kpc. obwieszcza, że w 
dniu 31 marca 1939 o godzinie 10 przed 
południem w Jabłonowie k. Kołomyi w lo­
kalu sklepowym pod Nr. dbimu 57 odbę­
dzie się publiczna licytacja 624 kg. włóczki 
na kilimy, oszacowanej na sumę 2.496 zł., 
którą można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu sprzedaży w czasie wyżej oznaczo­
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Jabłonów k. Kołomyj, 10 marca 1939. 1084K

II. Km. 273/39. Obwieszczenie o  licytacji 
ruchomości. Komomdk Sądu grodzkiego w 
Stryju rewiru II. Henryk Tyczyński, ma* 
jący kancelarię w Stryju, ul. Wincentego 
Pola Nr. 5 na podistawie art. 602 kpc. po­
daje do oublicznej wiadomości, że dnia 31 
marca 1939 o godz. 11-ej w Chodowicach 
odbędz;e się licytacja ruchomości, należą- } 
cych do Izraela GEnCrta, składających się I 
z 89 kg. mangan oxydu, 87 kg. minium I 
(Blcigldtta), 120 kg ziemi okrzenkowej, j 
647 szt. worków używanych, 8 beczek kwa* ' 
su olejowego z beczkami (160 kg..), prasy j  

filtracyjnej, 500 kg. papieru pakunkowego, 
300 kg. papictru pakunkowego grubszego, 
10.000 kg. kamienia wapiennego mielonego, 
2000 sztuk wstawek do lamp naftowych | 
Nr. 8, 3000 wstawek do lamp Nr. 3, 1000 ! 
szt. wstawek do lamp nafto w. Nr. 5, osza­
cowanych na łączną sumę zł. 2660. Rucho­
mości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Stryj, 10 marca 1939. 1086K

X. Km. 149/37. Obwieszczenie o licytacji 
nieruchomości. Dnia 24 kwietnia 1939 o go- 
dżinie 12*tej przedpołudniem odbędzie się 
w Sądzie grodzkim miejskim we Lwowie, 
ul. Sądowa 7 Oddział I. sala rozpraw I. 
drzwi Nr. 5 pierwsza licytacja nieruchomo­
ści Chaima Eli Langera własnej, objętej 
liczbą wykazu hipotecznego 1208/11. Dz. 
ksi. gr. gm. m. Lwowa, której księgi grun­
towe przechowane są w Sądzie okręgowym 
we Lwowie przy ul Rutowskiego. W  skład 
tej realności wchodzą parcela budowlana 
oznaczona liczbą katastralną 1968/7 o po­
wierzchni 452 m kw. oraz parcela gruntowa 
oznaczona liczbą katastralną 5001/13 o po* 
wierzchni 225 m kw. -razem o powierzchni 
677 m kw. wzgl. 188 - kw. i położoną jest 
we Lwowie przy ul. Alembeków, oznaczona 
liczbą orientacyjną 3. Na parceli tej usy­
tuowane są następujące budynki: I. Budy­
nek mieszkalny III-piętrowy, murowany z 
cegieł z poddaszem, z krótkim skrzydłem 
czynszowym, częściowo podpiwniczony, 
dach dwuspadowy kryty blachą żelazną po* 
cy nkowaną. LI piętro zostało nasadzone w 
roku 1931. II. Budynek mieszkalny parte­
rowy, wykonany z drzewa, wewnątrz obity 
deskami i częśdowo otynkowany, dach je­
dnospadowy, kryty gontem i częściowo bh- 

■ chą żelazną pacyfikowaną. Do budynku 
przytyka komórka wykonana z 'desek. ITT 

i Budynek mieszkalny parterowy (dozorców*
I ka) murowany z cegieł, rdepodlpiwmiczany 
' dach jednospadowy, kryty blachą żelazną

pocynkowaną. IV. Szopa drewniana r.a
skład węgla. Usytuowanie wymienionych
pod 1—4 budynków oraz rozkład pomiesz­
czeń tychże, wykazuje szkic dlo akt przy 
o-pcracic szacunkowym. Suma oszacowania 
powyższej nieruchomości wraz z jej przy- 
nalcżnościnmi wynosi 105.850 zł. .(słownie 
sto pięć tysięcy ośmset pięćdziesiąt złotych). 
Cena wywołania (najniższa oferta) wynosi
79.387 zł. 50 gr. (słownie siedemdziesiąt
dziewięć tysięcy trzysta ośmdziesiąt siedem 
złotych 50/100). Wysokość rękojmi jaką li­
cytant przystępujący powinien, złożyć wy* 
nosi kwotę 10.585 zł. (słownie, dziesięć ty­
sięcy pięćset ośmdziesiąt pięć złotych). — 
Przy licytacji zachowane będą ustawowe 
warunki licytacyjne (art. 686—696 kpc.) o 
ile dodatkowym publicznym obwieszcze­
niem nie będą podane dlo wiadomości wa­
runki odmienne. Rękojmia, którą licytant 
przystępujący do przetargu składa, winna 
być złożona w gotowiźnie, albo w takich 
papierach wartościowych bądź książeczkach 
wkładkowych instytucyj, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich; papiery 
wartościowe przyjęte będą w wartości trze.ch 
czwartych części ceny giełdowej. Prawa 
osób trzecich nie będą przeszkodą, do licy­
tacji i przy sądzeniu własności na rzecz na* 
bywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed 
rozpoczęciem przetargu nie złożą dowodu, 
że wniosły powództwo o zwolnienie nieru­
chomości lub jej części od egzekucji i że 
uzyskały postanowienie właściwego Sądu 
nakazujące zawieszenie egzekucji. W ciągu 
ostatnich dwóch tygodni p-zecl licytacją 
wolno oglądać nieruchomość w dtai pow­
szednie od godziny ósmej do osiemnastej- 
zaś akt niniejszego 'postępowania egzeku­
cyjnego wolno przeglądać w Sekretariacie 
Oddz. I pow. Sądu. Wezwanie. W  myśl art. 
680 pkt. 4 kpc. wzywa się organy władzy pu 
blicznej i instytucje publiczne, powołane do 
zgłoszenia należności z tytułu podatków i 
innych danin publicznych, aby najpóźniej 
w terminie licytacji zgłosiły zestawienie po* 
datków i innych danin publicznych, nalcS* 
nych po dzień licytacji, pod rygorem utra* 
ty mogącego im służyć z ustawy pierw, 
szeństwa zaspokojenia.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru X.

Lwów, 6 marca 1939. 1089K

Km. 1735/33. Stronia zobowiązana: 1) Sa­
muel Pfeffcr i 2) Helena Pfeffer w Zboro­
wie. Edykt licytacyjny oraz wezwanie do 
zgłoszenia wierzytelności. Na wniosek Pow­
szechnego Banku Związkowego w Polsce 
S. A we Lwowie odbędzie się dnia 25*go 
kwietnia 1939 o godz. 9-tej rano w biurze 
posiedzeń Sądu grodzkiego w Zborowie 
Nr. 11 na zasadzie zatwierdzonych warun­
ków licytacyjnych, licytacja realności obj. 
zaginionym wykazem hipotecznym Nr. 720
0 pbud'. Ikat. 113 gm. kat. Zborów, stano­
wiącej dom mieszkalny z logrodlem i przy* 
należnościami, graniczącej od wschodu do 
rynku, od zachodu do magistratu m. Zbo­
rowa, od południa do realności Berty Pra- 
ger, a od północy do realności Genenci 
Dimand. Powyższa nieruchomość jest w 
posiadaniu dłużników Samuela i Heleny 
PfefftTÓw. Do realności obj. zaginionym 
wykazem 720 gm. kat. Zborów należą nastę­
pujące przynależności: korytarz zewnętrzny
1 podwórko, drewutnia, komórka, ustęp i 
parkan. Powyższa nieruchomość została o* 
szacowana na kwotę 17.273 zł. 90 gr. Sprze­
daż rozpocznie się od kwoty (najniższa 
ofcirta) 8.636 zł. 95 gr. Poniżej najniższej 
oferty sprzedaż nie nastąpi.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Zborów, 10 marca 1939. 1042K

Km. 89/39. Obwieszczenie o licytacji ru­
chomości. Komornik Sądlu grodzkiego w 
Bursztynie Jerzy Morawski, mający kancc* 
larię w Bursztynie, ul. Trzeciego Maja Nr. 
27 na podstawie art. 602 kpc. pooaje do 
publicznej wiadomości, że dni? 17 kwietnia 
1939 o godz. 10-ej w Bukaczowcach odbę­
dzie się 1-sza licytacja .ruchomości', należą* 
cych do Henryka Landau w Bukaczow- 
cach, składających się z krowy 12-letniej, 
maści czerwono krnsej, krowy 12*letniej ma­
ści czerwono-krascj, krowy maści czerwono 

j krasę,j 10-letniej, wózka 4-osobowego je*
I sionowego, załubni, .oraz pary koni wyjaz- 
j dowych, oszacowanych na łączną sumę zł.
| 1490. Ruchomości można oglądać w cllniiu 
! licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo* 

nym.
Komornik Sądu Grodzkiego.

Bursztyn, 13 marca 1939. 1033K

Km. 224/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Tłustcm Antoni Pnutawskił, mający kancela* 
rię w gmachu tut. Sądu, ul. Piłsudskiego 
Nr. 87 na podstawie art. 602 kpc. podlaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 12 kwie­
tnia 1939 o godz. 9.30 rano w Chartanow- 
cach odbędzie się 2-ga licytacja ruchomości, 
należących do Mariana Truskolaskiego z 
Chartanowiec, składających się z około 60 q 
żyta,, oko-ło 150 kóp owsa', oszacowanych 
na łączną sumę zł. 2880. Ruchomości można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Tłuste, 17 marca 1939. 1078K

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI.
Dyrekcja Akcyjnego Banku Hipoteczne* 

go we Lwowie, pl. Halicki 15, opierając 
się na Rozporządzeniu Prezydenta Rzpltej 
z dnia 27 października 1932 Nr. 94 poz. 
812 Dz. U. R. P. ogłasza niniejszym, że: 
1) Celem ściągnięcia zaległości i innych na* 
leżnośoi z długotermimow. pożyczek hipote­
cznych przez Bank wydanych, odbędzie się

w obecności delegata Dyrekcji licytacja pu* 
bliczna niżej podanej nieruchomości. 2) 
Licytacja odbędzie się przed notariuszem 
p. Drem Bolesławem Trzosem w jego kan* 
celarii wc Lwowie przy ul. Romanowicza 6 w 
niżej oznaczonym terminie. 3) Podstawą li* 
cytacji będą warunki licytacyjne, ustano* 
wionę Rozp. Prez. Rzpltej z 27/X. 1932 
Nr. 94 poz. 812 Dz. U. R. P. 4) Prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą licytacji .i na* 
bywca uzyska prawo własności, o ile te 
osoby najpóźniej na licytacji a przed we* 
zwaniem do czynienia pastą pień nie wy* 
każą, że wniosły pozew o zwolnienie calet 
nieruchomości lub jej części od egzekucji 
i że uzyskały zawieszenie postępowania 
egzekucyjnego. 5) Akty postępowania egze 
kucyjmego można przeglądać w Akcyjnym 
Banku Hipotecznym we Lwowie, pl. Hali* 
ckJ 15, codziennie z wyjątkiem niedziel i 
świąt w godzinach od 9*tej do 13*tej, zaś 
w ostatnich trzech dniach przed terminem 
licytacyjnym w kancelarii wyżej wymienio* 
nego notariusza w godzinach urzędowych. 
6-', Zamierzający licytować mogą w ciągu 
r, ,.ntnich siedmiu dni przed licytacją oglą* 
dac nieruchomość codziennie od godziny 
8*mej do 18*tcj z wyjątkiem niedziel i świąt, 
7) W razie niedojśda do skutku sprzedaży 
dla braku licytantów, druga i ostatnia 
sprzedaż od zniżonego szacunku odbędzie 
się bez powtórnego zawiadomienia, nie 
wcześniej jednak jak po upływie dwóch 
miesięcy od dnia pierwszej licytacji.

a) Przeznaczenie gospodarcze niorucho* 
mości: dwupiętrowa wLLla, przeznaczona na 
pens; onat sezonowy (wdla Mjacia).

b) Miejsae położenia nieruchomości (gmi­
na kat.) Krynica (Zdrój) ul. Kraszewskiego 
Nr. 247.

c) Nazwiska dłużników: Małgorzata z 
Dornbaumów Westraichowa, Otto West- 
redch, Erika Westraiich.

dl) L. wyk. hip, j miejsce przechowania 
ks. gr.: 745 ks. gir. gm. kat. Krynica-Zdrój, 
Sąd gTodizki w Muszynie.

e) Cena wywoŁinia: zł. 427.160.
f) Wysokość rękojmi: zł. 46.000.
g) Termin licytacji: 28 lk.wiic.tnia 1939 go­

dzina 10-tai
Lwów, dnia 25 lutego 1939. 1080'

AKCYJNY BANK HIPOTECZNY.

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI.
Dyrekcja Akcyjnego Banku Hipoteczne­

go we Lwowie, pl. Halicki 15, opierają® 
się na Rozporządzeniu Prezydenta Rzpltej 
z dnia 27 października 1932 Nr. 94 poz. 
812 Dz. U. R. P. ogłasza niniejszym, że:
1) Celem ściągnięcia zaległości i innych 
należności z długoterminowych pożyczek hi 
potecznych przez Bank wydanych odbędzie 
się w obecności delegata Dyrekcji li­
cytacja publ. niżej podanej nieruchomości,
2) Licytacja odbędzie się przed notariu* 
szem ,p. Drem Bolesławem Trzosem w jego 
kancelarii we, Lwowie przy tul. Romanowicza 
L. 6 w niżej oznaczonym terminie. 3) Pod­
stawa Ecytacji będą warunki licytacyjne, 
ustanowiłone Rozp. Prez. Rzpltej z 27/X. 
1932 Nr. 94 poz. 812 Dz. U. R. P. 4) Pr a* 
wa osób trzecich nie będą przeszkodą li* 
cytacji i nabywca uzyska prawo własności, 
o ile te osoby najpóźniej na licytacji, a 
przed wezwaniem do czynienia postąpień 
nie wykażą, że wniosły pozeiw o zwolnię* 
nie całej nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały zawieszenie postę­
powania egzekucyjnego. 5) Akty postępo* 
wania egzekucyjnego można przeglądać w 
Akcyjnym Banku Hipotecznym we Lwo* 
wie, pl. Halicki 15, codziennie z wyjąt* 
kiem niedziel i świąt w godzinach od 9-teJ 
do 13*tej, zaś w ostatnich trzech dniach 
przed terminem licytacyjnym w kancelarii 
wyżej wymienionego notariusza w godzi* 
r.ach urzędowych. 6) Zamierzający licyto* 
wać mogą w ciągu ostatnich siedmiu dał 
przed licytacją oglądać nieruchomość co­
dziennie od godziny 8*mej dc 18*tej, z wy* 
jątkiem niedziel i świąt. 7) W  razie niedoj­
śda do skutku sprzedaży dla braku łicy* 
tantów druga i ostatnia sprzedaż od zmiżo* 
nego szacunku odbędzie się bez powtór* 
nego zawiadomienia, nie wcześniej jednak 
jak po upływie dwóch miesięcy od dnia 
pierwsz e j licytacji.

a) Przeznaczenie gospodarcze micrucho* 
mości: 1) kamienica dwupiętrowa, 2) mnie 
oficyny jednopiętrowe.

b) Miejsce położenia nieruchomości: 
Przemyśl, ul. Jagiellońska L. 3.

c) Nazwiska dłużników: 1) miel. Cłiajn 
Tauba 2 im. Mehis*Mess, 2) M na Kanafiol 
zam. Katz, 3) Madcm Katz, 4) Mendel Ei- 
dler, 5) Goldn z Mehisów Elidler, 6) Feliga 
Si Ib erg, 7) Beri Melids, 8) Samuel Mehiis. 
9) Sara Galler, 10) nici. Jakub Hirsch 2 im. 
Apfel.

d) L. wyk. hip. oraz miejsce przechowa* 
nia ks. grunt.: whl. 288 ks. gr. gm kat. 
Przemyśl, Sąd okręgowy w Pizemyślu.

e) Cena wywołania: zł. 67.105.50.
f) Wysokość rękojmi: zł. 5.000.
Termin licytacji: 27 kwietnia 1939 godz.

10-ta.
Lwów, 28 lutego 1939. 1079

AKCYJNY BANK HIPOTECZNY.

PAŃSTWOWY BANK ROLNY 
Oddział we Lwowie, ul. Piłsudskiego ffr. 25
jako likwidator b. Krajowej Komisji dla 
włości rentowych (Dz. U. R. P. Nr. 24 poz. 
250 z 1929 r.) zawiadamia posiadaczy listów 
remtowych, żc dnia 1 kwietnia 1939 r. o go­
dzinie 11-tej odbędzie Się w lokalu tegoż 
Banku losowanie Listów Rontowych Króle­
stwa Galicji i Lodomerii z Wielkim Księ* 
stwem Krakowskim, a to:

4% na kwotę zł. 940.—
4‘/2% „ „ zł. 2 .580 .-
PANSTWOWY BANK ROLNY

Oddział we Lwowie. 1082
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